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I .  ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ.

1 / .  "TRImITAE" 0 SYTUACJI LITWINOW WlLENt&CH. " T r i m i -  
t a s "  N r .  'ó'ó z  I Z . V I I I .  1936 r .  A r t y k u ł  p . t .  " L i t e w s k i e  d r o g i  
k rzyżowe"  . S t r e s z c z e n i e :

Z okupowanej W i le ń s z c z y z n y  dochodzą  c o ra z  to  nowe 
w i e ś c i  o n i e s ły c h a n y c h ,  a k t a c h  g w a ł tu  p o l s k i c h  ba rb a rzyń có w  i  
o k r u c i e ń s t w a c h ,  s to so w an y c h  'AZględem L itw inów  w i l e ń s k i c h .  Zezwie­
r z ę c e n i  _ o k u p a n c i  n i e  t y l k o  zam knęl i  n i e m a l  wszys . tk ie  s z k o ł y  l i t . ,  
c z y t e l n i e  i ^ i n n e  k u l t u r a l n e  o r g a n i z a c j e ,  b e z  n a p a d a j ą  rów nież  
na  p o s z c z e g ó l n y c h  L i t w i n ó w , . p r a g n ą c  wydrzeć z n i c h  l i t e w s k i e  
s e r c a  i  zm iażdżyć  w szy s tk o  co l i t e w s k i e  okupanckira butem .
P o l a c y  opanowani  p r z e z  g o r ą c z k ę  m i o t a j ą  s i ę  j a k  w ś c i e k ł e  d z i k i e  
z w i e r z ę t a  i  g r y z ą  L i tw in ó w .  N ie  w idać  końca  teg o  n i e s ł y c h a n e g o  
b a r b a r z y ń s tw a  i  m ę c z a r n i .  P o l a c y  wym yśla ją  wc iąż  nowe sp o sob y  
m ę c ze n ia .

J e ż l i  c h o d z i  o Polaków, m i e s z k a j ą c y c h  w N i e p o d l e g ł e j  
L i t w i e ,  wiadomą p ow szechn ie  j e s t  r z e c z ą ,  że  w ła śc iw y c h  Polaków 
w L i t w i e  okupowanej  i  wolnej  m ie sz k a  b a rd z o  n i e w i e l u ,  wyjąwszy 
n i e z n a c z n ą  l i c z b ę  p rzy b łę d ó w .  Z d a r z a j ą  s i ę  wprawdzie  l u d z i e ,  
mówiący po p o l s k u , l e c z  są  t o  z p o c h o d z e n ia  L i t w i n i  c z y s t e j  k r w i ,  
wynarodowien i  z a  p o ś re d n ic tw e m  k o ś c i o ł a  i  dworów. Naród L i t e w s k i  
ma prawo i  obow iązek  p r z y w r ó c e n ia  na  swe ło n o  t y c h  wynarodowio­
nych  l u d z i .  C z y n ią  t o  samo P o l a c y  na o b s z a r a c h  o dzysk an ych  / b .  
z a b ó r  n i e m i e c k i  Ł  au 3 t r jap k i / ,x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x k x x  J e d n a k  
L i t w i n i  mfeifo s i ę  w tym k i e r u n k u  p o s u n ę l i .  O b ecn ie ,gdy '  w W ileń ­
s z c z y ź n i e  krwawo s i ę  p r z e ś l a d u j e  L i tw inów ,  ró ż n e  wyrodki  i  p o l s c y  
a g e n c i  prowadzą w l i t e w s k i m  k r a j u  bez  r r z e s z k ó d  r o b o t ę  p o l o n i z a ­
t o r s k ą  i  s z y d z ą  z mąk L i tw inów  w i l e ń s k i c h .  J e s t  t o  ob jaw  b a rd z o  
b o l e s n y , k t ó r e g o  p r z e m i l c z a ć  n ie p o d o b n a .  Agenci  p o l s c y  p rowadzą  
m . i n .  r o b o t ę  p o l o n i z a t o r s k ą  w s t r e f i e  p r z y f r o n t o w e j . Tak h p .  w 
S z y r w i n t a c h  n i e  b y ło  s ły c h a ć  od c h w i l i  o d z y s k a n i a  n i e p o d l e g ł o ś c i
0 żadnych  p o l s k i d h  o rg an iz sP c jac h  c zy  z e b r a n i a c h .  Tymczasem o b e c n i ę  
n i e  wiadomo skąd z n a l a z ł a  s i ę  " ś w i e t l i c a " ,  p r z y  pomocy k t ó r e j  
p o l s c y  a g e n c i  bez p r z e s z k ó d  prowadzą r o b o t ę  p o l o n i z a t o r s k ą :  u r z ą ­
d z a j ą  o d c z y t y ,  w i e c z o r k i ,  a g i t u j ą  wśród s p o k o j n e j  l u d n o ś c i  nama­
w ia ją c  do zmiany n a ro d o w o śc i  l i t e w s k i e j  na  p o l s k ą  i  t . d .  Tak n p .
w k w i e t n i u  r . b .  po wygłoszonym w " ś w i e t l i c y "  o d c z y c i e  i  rozmowach 
z p rz y b y ły m i  z ko ma agen tam i  p o l s k i m i  n i e k t ó r z y  n i e u ś w ia d o m ie n i  
L i t w i n i  u d a l i  s i ę  do w ó j t a  w g m in ie  z p r o ś b ą  o zmianę  i c h  n a ­
ro d o w o śc i  l i t e w s k i e j  na  p o l s k ą .  Bvła  to  z a s ł u g a  agentów p o l s k i c h ,  
d o k o n a ła  p r z y  pomocy " ś w i e t l i c y " .

P o w s t a j e  p y t a n i e  skąd w S z y r w i n t a c h  po 1 8 - s t u  l a t a c h  
z n a l e ź l i  s i ę  Po lacy?  Odpowiedz na  t o  j e . t  j a s n a :  w związku z p r o ­
wadzoną o b e c n i e  w W i l e ń s z c z y ź n i e  p r z e z  okupantów p o l i t y k ą ,  a g e n c i  
p o l s c y  u a k t y w n i l i  swą d z i a ł a l n o ś ć  i  p o l u j ą  na  p a p lą c y c h  choć 
t r o c h ę  po p o l s k u  l u d z i  by móc n a s t ę p n i e  wołać ,  że  l i c z b a  Polaków 
w L i t w i e  j e s t  b a rd z o  w ie lk a .  S z y r w i n t y  s ą  i l u s t r a c j ą  t e j  p o l o -  
n i z a t o r s k i e j  r o b o t y .  Robotę  t a k ą  p row adz i  s i ę  t e ż  g d z i e i n d z i e j . 
Agenci  p o l s c y  w L i t w i e  k o r z y s t a j ą  z u l g  i  su b syd jó w .  Tak n p .  p e ­
wien w i e ś n i a k  / B l i n s t r u b a s /  p o s t a w i ł  w J i ł k o m i e r z u  dom i  wynaj­
muje go p o lsk iem u  gimnazjum. Tu i  ówdzie  z o s t a ł y  v/ydzierżav. ' ione 
p o l o n i z a t o r o m  k u l t u r a l n e  g o s p o d a r s tw a  /d w ó r  S t a s z k u n i s z k i  gminy 
s z y r w i n c k i e j /  . Czy w okupowanym', p r z o z  Po laków k r a j u  l i t e w s k i m
1 wogóle^w P o l s c e  n a p o tk a  s i ę  n a  p r z y k ł a d y  w y d z i e r ż a w i a n ia  p r z e z  
u rz ę d n ik ó w  p o l s k i c h  gimnazjom l i t e w s k i m  domów, czy  t e ż  g o sp o d a r s tw  
k u l t u r a l n y c h ,  n a l e ż ą c y c h  do r z ą d u  i  w y d z ie rż a w ia n y c h  L itw inom
n a  u lgowych  warunkach? Mając to  w szy s tk o  na w z g lęd z ie  i  widząc  
n i e l u d z k i e  męki L i tw in ów  w i l e ń s k i c h  p o w s t a j e  k w e s t j a ,  c z y  L i t w i n i  
mogą p o z o s t a w i ć  t o  własnemu b ieg o w i  r z e c z y  i  s p o k o j n i e  p a t r z e ć  na 
p o l o n i z a t o r s k ą  r o b o t ę  w L i tw ie?  N ie  c h o d z i  o u c i s k a n i e  po laków ,  
j a k  t o  c z y n i ą  P o l a c y  z L i tw in a m i  w i l e ń s k i m i ,  gdyż Naród L i t e w s k i  
n i e  j e s t  narodem b a rb a rz y ń c ó w .  J e d n a k  L i t w i n i  p o w in n i  skrępować 
d z i a ł a l n o ś ć  ró ż n y c h  wyrodków i  p o l s k i c h  agentów , k t ó r a  wynara­
daw ia  i  d e m o r a l i z u j e  s p o k o jn ą  l u d n o ś ć .  Nie c h o d z i  ró w n ież  o
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konfiskatę polskich majątków, jak to w ostatnich czasach prasa
polska, proponuje swym rładzom uczyń i ó w stosunku do majątków 
litewskich, lecz tylko o to, by nie bvły udzielane subsydja w 
postaci kulturalnych gospodarstw i inne. Jasną jest rzeczą, że 
wyzyskujebię^to nie dla jakiejś państwowej działalności, a prze­
ciwnie.... Nie chodzi wreszcie o zwalnianie urzędników, może 
nieświadomie przyczyniających się do polcnizecji, czy popiera­
jących ją w inny sposób; czas jednak urzędników takich ostrzec 
i pohamować. Przecież gdyby nawet Litwini udzielali wielkich 
ulg w działalności agentów polskich, nie zdobędą za to polskich 
sympatyj. Polacy zawsze będą prov.-adzili w Wileńszczyźnie swą 
krwiożerczą robotę tępienia litewskości.. ówiętym obowiązkiem 
litewskim jest walczyć z różnymi agentami polskimi, będącymi 
pasorzytami na ciele Litwy, i żądać by działalność ich została 
zahamowana. Od tego Litwini wileńscy już więcej ucierpieć nie 
mogą, gdyż Polacy wyssali i tek wiele krwi litewskiej, nie za­
spakajając mimo to swej krwiożerczości.

"Trimitas" Nr. 33 z 13.VIII.1936 r. Artykuł p.t. "Polska 
bezczelność". Streszczenie:

Polakom znudziło już zamykać litewskie szkoły w Wileń­
szczyźnie i oddziały litewskich towarzystw kulturalnych po jednym 
pc dwa po dziesięć. Mogło to bowiem przeciągnąć się do przyszłego 
roku. Polacy postanowili przeto za jednym zamachem położyć kres 
całej litewskiej robocie kulturalnej i za jeunem pociągnięciem 
pióra zamknęli całe Towarzystwo św.Kazimierza, którego celem było - 
oświata młodzieży. Motywem tego miała być antypolska działalność 
Towarzystwa , chociaż dowodów nd to niema. Jest tylko złośliwa 
chęć polska stłumienia i podeptania wszystkiego co nie jest 
polskie i co chce samodzielnie obok Polaków istnieć. Jest tylko 
złośliwa i zła wola, która poz rela Polakom dopatrzeć się plamy 
tam,g.dzie jej niema i luki tam gdzie , według polskiego rozumie­
nia, być powinna.

Litwini przyzwyczaili się do wyłącznie., złego postępo­
wania polskiego i nie spodziewają się po Polakach niczego dobrego. 
Litwini nawet nie wymagają tego od Polaków. Tym nzem jednak ogół 
litewski nie może spokojnie się przyglądać, jak włddze polskie 
uzbrojone w różne administracyjne ustawy, przepisy i paragrafy 
kończą ujarzmiać bezbronne masy litewskich włościan. Czyżby oświa­
ta młodzieży, która była celem działalności Towarzystwa św.Ka­
zimierza , była dla Polaków tak niebezpieczna? Tak. Dla Polaków 
wileńskich, dla okupantów oświata ludowa jest straszna. Jedynie 
w ciemności czują się oni istotnymi panami sytuacji. Dlatego też 
tak zaciekle walczą z oświatą, zamykają szkoły, czytelnie, bibljote- 
ki i tępią litewski., duch. Jednak za plecami Litwinów wileńskich 
stoi wolna część narodu litewskiego, która również może użyć^ 
niemało sposobów i środków i naśladując ucisk Polaków dowieść im, 
gdzie są granice najbardziej zaślepionego szowinizmu, a gdzie się 
zaczyna bezmyśla udręka ludzi. Za co Polscy dręczą Litwinów?
Za miłość ojczyzny, kultury i oświaty. Czy długo jeszcze wy­
padnie wilnianom cierpieć? Czy naprawdę nie znajdą się środki 
zaradcze? Czy nie ma sposobów pohamowania tego złośliwego żandarma 
Europy? /A-Q/39/.

2/. "LIETUV06 AlDhS" 0 /IZfCIE DZIENNIKARZ* EśTONtJKICH , 
STRZELCÓW ŁOTEWSKICH I TURfdTdW FRaNCUdKICH. "L.Aidas" Nr.372 
z 13.VIII.1936 r. Artykuł p.t. "Mili goście".Streszczenie:

Przyjechali ostatnio na Litwę przedstawiciele prasy 
estońskiej, strzelcy łotewscy i turyści francuscy. Wszyscy są 
miłemi gośćmi, których Li twa serdecznie spotyka, gdyż wszystkie 
trzy narody są Litwie przyjazne i bliskie. Każda okazja nawiąza­
nia' ściślejszych stosunków może budzić w Litwinach jedynie uczu­
cia • radości i zadowolenia.
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Stosunki p rasy  b a ł ty c k i e j  mają już swe t r a d y c j e .  S to­
sunków tych  n ic  już  obecnie  n ie  zaciemnia .  Wzmacniają s i ę  one 
co ro czn ie .  Od szeregu l a t  już i s t n i e j e  ś c i s ł a  b a ł ty ck a  en ten te  
prasowa, k tó r a  n i e  j e s t  ty lko  kawałkiem p ap ie ru .  I s tosunkach 
prasowych wszystkich t r z e c h  kajów panuje jaknawiększa harmonja, 
k tó ra  s i ę  p rze jaw ia  n ie ty lk o  na dorocznych kon fe renc jach  p rz e d s ta -  
v / i c ie l i  p ra sy ,  h cz  również na łamach pism. Z b l i ż e n ie  p rasy  b a ł ­
t y c k ie j  odbywa s i ę  w d z i e d z i n ie  k u l t u r a l n e j ,  p o l i t y c z n e j  i  eko­
nomiczne j . Wspomniana na początku wycieczka p rasy  e s to ń s k ie j  
j e s t  bezpośrednim wynikiem ś c i s ł e j  współpracy p rasy  b a ł t y c k i e j ?
Na kon fe renc jach  b a ł t y c k i e j  e n te n ty  prasowej postanowiono u r z ą ­
dzać t a k ie  wycieczki co roczn ie .

J e ż e l i  chodzi o wycieczkę turystów f ra n c u sk ic h ,  b io rą  
w n i e j  u d z i a ł  d z ie n n ik a rz e ,  adwokaci, k s i ę ż a ,  u rzędn icy ,  in ż y n ie ­
rowie, s tu d en c i  . J e s t  objaw za in te re so w an ia  Litwą, k tó r y  n ie  
z o s t a n i e  bez wpływu na s to sunk i  między obu narodami.  Z a in t e r e s o ­
wanie to  mogą L i tw in i  oceniać  je.dvnie jako  przejaw w ie lk ie j  przy­
j a ź n i  d l a  Litwy.

P rzy jazd  gośc i  f ra n cu sk ic h ,  e s to ń s k ic h  i  ło tew sk ich  bę­
d z ie  bodźcem, k tó ry  wzmocni je sz c z e  b a rd z ie j  więzy między od- 
hośnemi kra jam i z k o rz y śc ią  d la  pokoju powszechnego.

3 / .  PROF. PkKbZTAS 0 STOSUNKACH FRANCUSKQ-LITEESI5IJEHH. 
"XX Amżius" Nr. 45 z 1 4 .V I I I . 1956 r .  Artykuł  p r o f .K .Paksz tasa  
p . t .  "F ra n c ja  -  L i tw a " .S t r e s z c z e n ie :

Wszystkie narody w Europie p r z e ja w ia ją  t ro sk ę  i  n iepo­
kój co do t rw a ło ś c i  pokoju. Szczerze  i  n i e e g o i s ty c z n ie  t ro s z c z ą  
s i ę  o pokój również F ra n c ja  i  L itwa.  Oba k r a j e  wiąże n a j s z c z y t ­
n i e j s z y  i d e a ł  pokoju. Ponfedto są  je szc z e  inne  da ne  i  nowe więzy> 
k tó r e  s tw a rz a ją  n a t u r a ln ą  i  t rw a łą  p rzy jaźń .

Z o k a z j i  wycieczki f r a n c u s k ie j  na Litwę p o d k re ś l i ć  
n a leży  , że naród l i t e w s k i  tuż po odzyskaniu n ie p o d le g ło ś c i  s k ie ­
rował swój wzrok poraź pierwszy przedewszystkiem na F ra n c ję ,  
o jczyznę v/olnych l u d z i .  Litwinom-katolikom bardzo s i ę  podoba k u l ­
t u r a l n a  d z i a ł a ln o ś ć  kato l ików f ra n cu sk ic h  i  i c h  olbrzymie z a s łu g i  
d la  c z y s t e j  nauk i ,  l i t e r a t u r y ,  r e l i g j i  i  problemów społecznych. 
Id ea l izm  i  k u l tu r a l n y  heroizm kato l ików  f ra n c u s k ic h  łą czy  i c h  z 
n ie l icznym  i  skromnym narodem l i tew sk im  d la  wspólnych kroków w 
kierunku j e s z c z e  p i ę k n i e j s z e j  c y w i l i z a c j i .  /A -5 / .  P.

4 / .  "LIETUVOS 2INI0S" 0 LITEWSKO-NIEmIECKIEM POROZUiilE- 
NIU HiiNDLGtf/EM . "L .Z in io s"  Nr. 1&3 z 1 2 .V III .  1936 r .A r ty k u ł  
p . t .  "Handlowe porozumienie Litwy z N iemcami".S treszczenie:

" E l ta "  k ró tko  don io s ła  o l i tew sko-n iem ieckiem  porozu­
mieniu handlo’wem. Porozumienie to j e s t  oczywiście  objawem po­
zytywnym. Nie do pomyślenia j e s t  bowiem, by s ą s i e d z i o t o c z y l i  
s i ę  nieprzekracza±nemi granicami,  k tó r e  z biegiem czasu w t a ­
k ic h  v/ypadkach s t a j ą  s i ę  granicami n ie n a w iśc i .  S tosunki k u l t u r a l ­
ne, k tó r e  d la  k u l tu r a ln y c h  lu d z i  są kon ieczne ,  wymagają ró n i e ż  
dobrych stosunków handlowych . J e ż e l i  do tego s i ę  h±e zmierza,  
j e s t  to objaw d o d a tn i .

0 i l e  porozumienie l i t ew sk o -n iem iec k ie  j e s t  s z cz e re ,  
to znaczy, że n ie  ma postronnych celów poza handlem, to  obie  
s t ro n y  będą miały  z tego korzyść ,  p r z e s t r z e g a n ie  tego porozumie­
n i a  i  poważna r e a l i z a c j a  rocznej  umowy handlowej mogą stworzyć 
l e p sze  perspektywy stosunków na p rzy sz ło ść  i  dopomóc do u s t a b i ­
l izow an ia  s i ę  dobrych stosunków p o l i ty c z n y c h .  / A - 6 / .
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K r o n i k a .

5/ .  POGŁOSKA 0 ZAMKNIĘCIU TO;/ARZY8T'iA ŚW. KAZIMIERZA, 
tf WIlENSZCZYZn i e . "L.Aidas" z 1 1 .V I I I . 1936 r .  Aecjług wiadomości 
ag e n c j i  n iem ieck ie j  t e l e g r a f i c z n e j  p o lsk ie  władze rozw iąza ły  
z dniem 10 s i e r p n i a  l i t e w s k i e  Towarzystwo św.Kazimierz a oskarża­
j ą c  j e  o an typo lską  d z i a ł a l n o ś ć .  /A - 8 /3 9 / .

. 6 / .  7YCIECZKA PRZEDSTAWICIELI PfUSY BAŁTYCKIEJ. «L.
z l n i o s ” 1 4 .V I I I . 1936 r . :  f  tych d n iach  przybywa do Ko na wy- 
Cieezjca • p r z e d s t a w i c i e l i  p ra sy  państw b a ł ty c k ic h  w i l o ś c i  po 

10 osob z Łotwy i  E s t o n j i .  7 roku przyszłym podobna wycieczka 
odwiedzi Łotwę. /K / .

7 / .  LIT »A a .iYPADKI HISZPAŃSKIE. ’’L . / i n i c s ” z 14,
V I I I . 1936 r . :  Dnia 10 s i e r p n i a  f r a n c u s k i  charge d ' a f f a i r e s  

z ło z y ł  L i tw ie  propozycję  p r z y łą c z e n ia  s i ę  do d e k l a r a c j i  o n i e -  
-' t r ą c a n iu  s i ę  w wewnętrzne sprawy H is z p s n j i .  Rząd l i t e w s k i  wy­
r a z i ł  na tę  p ropozycję  zgodę. / A - l l / .

8 / .  &PRA7A RATYFIKACJI LI TEV/SKO-NIEMIECKIEJ UM0-7Y 
HANDLD ;EJ. ł,L . ł i n i o s M z 1 4 .V I I I . 1936 r . :  Po zawarciu umowy handlo­
wej n ie m ie c k o - l i t e w s k ie j ,  obecnie tłumaczony j e s t  j e j  t e k s t  na 
język l i t e w s k i .  R a ty f ik a c ja  umowy n a s t ą p i  n ieco  p ó ź n i e j .  Ponie­
waż umowa handlowa wchodzi w ży c ie  od 15-go września ,  a umowa 
małego ruchu granicznego 25 ' r z e ś n ia ,  do tego czasu punkty gra­
niczne  i  komory ce lne  będą stosowały  s p e c ja ln y  o k ó ln ik i  D epar ta ­
mentu Handlu. / A - 6 / .

" P re u s s i s c h e  Z t g . ” w a r ty k u le  wstępnym przeprowadzając 
ocenę porozumienia handlowego z Litwą wskazuje, że zawarta  umowa 
posiada znaczn ie  większe znaczen ie ,  n iż  podobne porozumienie z 
innemi państwami. J e s t  to  znamienny krok w odprężeniu  stosunków 

w Europie .  Pod względem gospodarczym umowa ma większe znaczenie  
d la  Aitwy n iż  Niemiec. Jednakowoż unormowanie małego ruchu g ra ­
nicznego j e s t  szcze g ó ln ie  d o n io s łe  d la  Prus Wschodnich. Dla Tylży 
okazano ponownie wielką p rzy s łu g ę .  /A - 6 / .

9 / .  UDZIAŁ LIT /Y A MlgDZYNARODOl.fM iCONGREBIE POKOJOWYM. 
“L .Z in io s ” z 1 4 .V I I I . 1936 r . :  Donoszą, że Litwa ma u cz e s tn icz y ć  
w światowym k ongres ie  pokojowym w B ru k s e l i ,  k tó ry  odbędzie  s i ę  w 
połowie p aź d z ie rn ik a .  Skład d e l e g a c j i  l i t e w s k i e j  ma być u s t a lo n y  
w n a j b l i ż s z y c h  dn iach .  / A - l l /  .

1 0 / .  UDZIAŁ LITWY iil MIĘDZYNARODOWYM KONGRESIE HIGJENY. 
’’L .Ż in io s ” z 1 4 .V I I I . 1956 r . :  V dn. 29 s i e rp n ia  r . v .  do 6 -rześnia 
odbędzie s i ę  w Czechosłowacji  międźvnarodowy kongres h ig je n y ,  pod­
czas k tó rego  zos taną  zorganizowane sp e c ja ln e  k u rsa .  wykładać 
będą n a j b a r d z i e j  znani  l e k a r z e .  Na kongres^uda s i ę  k i l k a  osób z 
Litwy. / A - l l / .

1 1 / .  ZBLIŻENIE TEATRÓW ,7 KRAJACH BAŁTYCKICH. "L .Ż in ."  
z 1 4 .V I I I . 1936 r . :  T ea t ry  Litwy i  Łotwy zawarły  umowę, na mocy 
k t ó r e j  w roku 1937 podczas św ię ta  p ie ś n i  ło te w s k ie j  odbędzie s i ę  
w Rydze wystawa tea t rów  państw b a ł ty c k ic h .  17 roku 1938 podobna 
wystawa odbędzie s i ę  w Kownie. U czes tn iczy  ć w n i e j  mają również 
Estończycy i  Finnowie. /K / .

n i .  zagadnienia polityki  .zewnętrznej
i  ZYCIE 8P0ŁECZNE.

K r o n i k a  .

1 2 / .  REJESTRACJA NOv/YCH T07ARZYST‘7. »XX amzius” z 
1 2 .V I I I . 1936 r .  Zgodnie z nową ustawą o towarzystwach wszystkie  
o r g a n iz a c j e  musiały  zmienić i  d o s ta rczyć  do r e j e s t r a c j i  we 
s t a t u t y .  Min.S.’Vewn. z a re je s t ro w a ło  już  194 towarzystwa. K i lk a ­
n a ś c ie  podań złożono z prośbą o za tw ie rdzen ie  nowych towarzystw. 
/ C - 2 0 / .
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12/. SPRA.7A OGRANICZEŃ MNIEJSZOŚCIOWYCH GIMNAZJACH. 
"Litov/skij Wiestnik" z 11.VIII.1936 r.: W miejscowej prasie poja­
wiła się wiadomość, jakoby w związku z nową ustawą szkół średnich 
gimnazja niemieckie i rosyjskie zostaną zamknięte, ponieważ nie 
będą mogli uczęszczać do nich uczniowie innych narodowości. 2 auto­
rytatywnych źródeł donoszą, że notatka ta nie odpowiada rzeczy­
wistości. Ze sfer Ministerstwa Oświaty poinformowano , że pa­
ragraf zabraniający uczęszczania uczniom innych narodowości do 
gimnazjów rosyjskiego,niemieckiego czy innej mniejszości narodowej, 
będzie stosowany w praktyce dopiero w następnym roku szkolnym. . 
Gimnazja mniejszościowe nie będą miały prawa przyjmować nadal no­
wych uczniów innej narodowości, zaś dawni uczniowie będą mogli 
pozostać w szkole aż do ukończenia danego gimnazjum bez względu 
na ich narodowość. Sprawa wykładania w gimnazjum rosyjskiem 
'wszystkich przedmiotów po litewsku, nie została jeszcze ostatecznie 
postanowiona . /C-17/.

15/. BP Ra ./A USTAWY PASZPORTOWEJ. "L.Żinios" z 13.
VIII.1936 r.: 7/ M-stwie Spraw Wewnętrznych w trybie przyśpieszo­
nym opracowywana-jest nowa ustawa o paszportach. Stare blankiety 
paszportowe zostały już wyezerpanp, a nowych nie można wydawać 
dopóki nie zostanie przyjęta ustawa paszportowa. Projekt ustawy 
jest obecnie przygotowywany w szybkiem tempie i zostanie odesłany 
do Gabinetu Ministrów na jedno z najbliższych posiedzeń. /C-l/10/.

VII. SPRAWY KŁaJPEDZKIE.
K r o n i k a .

14/. ROZSZERZENIE I POGUBIENIE PORTU KŁAJPDZKIEGO. 
"L.Żinios" z 14.VIII. 1936 r.: \7 r.bież. podjęte zostaną w porcie 

kłajpedzkim prace mające na celu rozszrzenie i pogłębienie portu. 
Prace potrwają ok.3 lat. Gabinet Ministrów asygnowal na ten 
cel około 6 miljonów litów. /E-13/.

VIII. Z ZYGIA LITWINOW I PRASY LITEWSKIEJ 
W ..iLNIE.

K r o n i k a  .
15/. "VIL.RYT0JUS" 0 ZAMIESZENIU I ZAMKNIĘCIU ODDZIA­

ŁÓW TOWARZYSTW LITEWSKICH. "Ittln.Rytojus" z 14.VIII.1936 r.: 
Zastępca starotty śvięciańskiego E.Polkowski_zakomunikował Central­
nemu Zarządowi T-stwa św.Kazimierza, iż z dniem 7 sierpnia za­
wiesił działalność oddziałów T-stwa sw.Kazimierza w Antaiedziu^  ̂
gm.kołtyniańskiej i Wardziukiemach gm.duksztanskiej . Jednocześnie 
p.E.Polkowski zawiadomił Zarząd Litewskiego>Towarzystwa Rolnicze- 
go, że zawiesił oddziały Towarzystwa w Datynienach gm.swięcianskiej 
i Kiszkach gm.kołttfniańskiej oraz zamknął zawieszony poprzednio 
oddział Towarzystwa w poszumieniu gm.kołtynianskiej.

Starosta pow.wil.“trockiego zamknał oddziały lit. T stwa
Roln. w Dawciunach gm. szaltinickiej. /Ht/4/12/.

16/ KONFISKATA "VILN.ZODIS" "Viln.Rytojus" z 14.VIII. 
1936 r. : Z rozporządzenia starostwa grodzkiego w Wilnie skonfisko­
wany został "Viln.Zodis " Nr. 30 z 11.VIII r.b. za artykuł p.t. 
"Pogłoska o reforgeiroln|^.ŁL/H-4/|A0Bz)(sMiA # RAWA KS_
CZYBIRASA "Viln Rytdus" z 14.VIII.1956 r.i W tych dniach urząd 
Bocztow w rTiinie nakazał ks.Czibirasowi zwrócić posiadane .zezwole- 
n?e n a TrzymanieradS-aparatu i zniszczenie w ciągu 7 dni całego 
S r z ą S L S !  0'Sad grozi * preecimyr* razie zastosowanie srodkow
administracyjnych. /H-4/5/. p•




